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wiete 

wy rozkład kolejowy 
1 autobusowy 

·. dniacli ukaże się nO"wy rozkład 
• autob11sowy. kt.6ry btdzie obo 

na stacji Piotrków Tryb. odi 
maja r .b W rozkładzie tym jest 
· e miejsce dla. kilku og~qs~eń 
dlowycn lub rzemieślniceycn . _, 

'e zam.óv.rić og!o&.enie w ro~­
'winien zwrócić się do adniinistra 

Tryb." możiwie szyhko, gdyż 
d będzile przygotow.any do druk11 
l'.adchodzącą środę, dnia 5 bm. 

rozkład kolejoWo „ autpbuSO\\"Y 
obowiązywał aż d'> maja 1938 ro· 
mmó,11.ione tern.z ogłoszenia majdą 
. wązystkieh nakładach ro~lrładu 

bywa w ciągt1 roku kilkakrotnie 
:any 'l powodu wyl':r.eij'ywan·;a się 

nowy:cll zmian W! c~ }'.,olejo · 

ha zatargu o ogródki 
działkowe 

num.erze oneg1ajszym z..'UDieŚciliś· 
• ankę p t. .,Zatarg o ogródki 

, za.kończył się noc~ym na:ściem 
szkanie" . .Jak nam komu.nilnją, -­

!ej notatki nie odpowfada J>r&wdt.h". 
~o winnym :::ioli<>ja. prowadrl ,do· 
.e. wyniki które~n !JOdamy .ro :z:f.I. 
u śledztwa. . 

miasto'' 
O.en. Mola 
łY, '.W\1 Ciągu driia' wczoraj~~ ,oczyszW>--
ne '! czerwonyćh'... . . . 

Obecniia ciddziały ~wstańcze za~._J.!.. 
. ją już 'bezpo.brednio !lO"!"'Jom ezerwo!lyeh 
:~d Bilbao. Gen. Mola WJZnaczył zdoby-
1clo stolicy Io.$ Basków n'! 2 maja, w 
'.'tiJD dniu bnWi-ml p~da recznica: Zil.·· 
· j~cia Bilba.o przez karli~5w w .1875. roki! 

. 

Basków padło 
wrót stolicy 
Bilbao zą.atakowaria Y.Óirtanie jednOOześ. 

me przez trzy kolumny · 
.galete. ()f.iiarą, !lomb~i.rd~·.'!!lnia pad~o 2'! 

w ciągu ·dnia ~·'·!!Zeg(> Bilbao by . 
<o irzyb:otnie bombardo"N.'l.r.e przez eska: 
dry samolotów powmgń--·~ych w lic-zbie 
1"' ... 24 ap,a.rat&w. N~.~,n·~~.ze było bo:-r.-. 
bardowanie o godz, 116-e~ Najbaroziej u-

t!łerpłala wskutek bomb .?rlelnica: Portu. 
mbitych i około OO rannych lf..czba ofiar.· 
jest stosunkowo nie wiellra howier.1 lud­
nść ostrzeż;ona przez S"Treny o zb,.iżaniu; 
~ ę lotników P"WStai!,.;~7<'h. ponkryw\a.ła:. 

się w piwnicacmi •. 
Na innych odeinkacll s:rtu.acja; nie zmb 

nia się od SZ€:regu dni 

• "•' •' ! ,i:• t " '-I .c: • l, '!.. 

bardzo wydatnte Pflsiad:i obecnie wła;;· 
ne boisko da p11owndzenla gier w piłkę 
ręezną, odpoVviednie przyr.z~.dy efo ćwi-1 
czeń technicznyc>h Ol'a2 ba..."l"doo ładm~ 
strz.elnicę ma.~okalibrov1ą, Y!a. :której pro. 
wadzone są nie tylko wewne-trzne, ale : 
o ezerszyn1 znameniu zawody w sh'zefa. 
nJu. Strzemica ta }'eSt ·,·rządzorm. całko· 
wicit1 nowocześnie. pociir da dwa kulo· 
eh wyty i odpo\liedni sehron lletonowy 

dla tarczowego. 
Boisko sportowe P.P.lV'~ kos.rtowafo 

wieJEi pracy i mchodu ale zato dmia'j 
iest ono Mjlepszyru hoi~kiem w „•:iłyrr. 

lllJlllllll Dziś I dni następnych. - · 

Pirtrkowie. Jest ono ~owdf'm całkowi~ 
zdrenowane i posiłł.da U!"T\dz(linia, ~'ł 
!aj.ące ko~ 2 niego rdem'ia,l Zll~M p'l „ 
iiffzczu, mrmo, ,...J grunt ns tereni~ J.'OM. 
ty iert gliniasty. Dla Ć?V1"?~ń czysto tec.ii 
Dic2nych na terenie poe'?towym znajifują 
sf,. slupy telegptfiezne i'.o na'.!ki b t~dowy 
linii. P .P.W. posia(fa r6wn:ie7 svroją świ~ 
tllc(', ~n~ we w..-7eJkie ur~&< 
nfa rozrywkowe. jak radfo, czytelni.a nłsin 
$Z8('}iy i t.p. Niezależnie oił tego, ~V\i.etli 
ca P.P.W Jl(lsiada: przyrządy do na.uki .:J 
telefonie i telegrafie, cały szereg wykre­
r:6w f schemat.ów. 

l<INO·TEAr.R ma zaszczyt przedsłaVli~ 

/\S IGNACEGO Paderewskiego 
Praca na tereni~ piotrkowski.ego P .P. 

którv na usilne prośbv całego świMa, wystąpi pierwszy i je· 
dyny ral w fii,mie p. t. 

W idrie napmSd. Obecni'3 rozpocz~to cykl 
v.; kładów i prnygta.piono do ćwiczeń. 

PL. NIEPO­

DLEGł.OSCI 2 

właśc. I SONATA KSIĘZYCOWA Dziś spotykają się 
o mistrzostwo kl. C 
· Zryw- Hapoel Konopińska Przepiękna opowie:śc ·o czarodziejskim wpływie ·muzyki na ko-

i f'laskow~ka 
. cnające sie serca. 

W_ dniu dzimeisz,vm o ro<h 4-eJ JX' J:IOl. 
.u bo~ k.s. _,'?IYW'' ~!l Bugaju spotk.1. 
1' aft dwie drużyny pUksrskie „7.ryw" 1 

,Hapoel„ o IDistr-mstwo ~I, C.. 

Nad program: Aktualności świata 
' ~ 

Gdy .skazany szuka 
Dnia 27. lrnietuia: r.b. odbyła się pned 

p1otrkowskinl Sądem Okręgowym: spr.11-
wa karna woznego Sądu Grodzkiego, J::ir 
na Kołodziejczyka: oraz funkcjona..."i'usza 

KPK. Wlady~wa .Kowalc.zyka:. 
O pniebiegu sprawy i wyroku pisaliś·· 

my w dniu 28 b.m. 
W. dniu wcmrajszym ukazał si°", w 

m'.i,ązh.'11 z naszym ~:-.wo-.1daniem sądo­
wym, artyku.ł p. J. :r<'.ołodztejezykg: za­
mies?..C'.mny :r.a ?am::-~:n „Dziennika Piotr· 
ko wskiego". W1 artykule tym , .skazany 
próbuje u.dowodID.ó. że p!'zE>bieg procesu 
znajdujący; swe ~.e w spra~.aniu. 

' ' 

dziury W całym.~. Wezwanie dl organizacyj, 
kiorących udział w uroc ~v-

nie odpowiada przewodo't1ii sądowemu. t „ • h 3 M . 
i\'Y. związku z tvm oświad~7amy, fo po· s osc1ac -go a)a 

twierdzamy treśó sprawozdania ł:ego w · W związku z Ull.')iCZy8tokłami ~em 
całej rozciągłości!, gdyż szczegóły, dbtv- 3-go Maja - WS'zyStkie OJ".g"d.nizacje :ora~ 
cn~ce życia osobistego, jak i rodzinnego ną<'-3 wziąć udzi!tł :. w nr-<'nodzie i defila,.. 
p Kołodziejczyka. zaczerprlete przez nas dziE'I podczas Swięb rn-c:rni'.!y Konsfytnc ·i: 
·wstały ~ faktów, ustaJonvc-łJ'. w tok·i Tn.eciomajowej - winnv w dniu ~7isiej­
rrzcwodu sądowego, oraz ?. przeir.ówio'ii szym, t.j . 1 :rn'aja o~ :l.8-aj (6 po poH 

p prok. Bacc:..arelle-go i a:,Jw · ac'!w. P.10.ż;\·e · \\'Y~łać swych -przedstawjci.eli do ~ro. ... 
ki rgo i V\-)alosińskiego stwa, gdiiJe odb;>idzi" si~ konferenł!ia w1 

Dlatego tE!Z uważs.iny, że .tr•\5~ spraW'il , kt6rej omówione 7t"3ł:arnv por7.ądek defi .. 
zdania tego PQkrywa si.~ '!a..łkowici~ ~ lafł.y i kolejność danej 0rcranizaeji w o!" . 
prawdą i żat1ne okoliczności nie mogą u·· szaku pocłiodu. · 
lee aprostowaniu red. Uprasza slę o p'mk~ualne przybycie!: 

ziś \Viecz6r Taneczny Rodziny Rezerwistów (Pibu~s~iego 48) 
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KRUCJATA IARY 
Zjawiła się w ostatnich czasach 

R2eczypospolitej chwila pełna tra­
gicznej powagi sytuacji, chwila, której 
doniosłość równała się odpowiedzi 
na dziejowe pytanie Polski: być albo 
nie być. Tym .przełomowym momen­
tem był sierpień t 920 roku. 

I wtedy to na · Placu Zamkowym 
w Warsz 1wie działa się osobliwa 
scena. Podczas, gdy półdzikie hordy 
rosyjskie szły w triumfalnym pocho­
dzie na stolicę Polski, owego «przed­
murza chrześcijaństwa•, podczas gdy 
myśl ludzka widziała nieuchronną 
rzekł byś zagładę ·- -z niezachwianą 
ufnością przy śpiewie dzwonów, bi­
jąc w niebiosa litanią szła procesja 
wiernych. tych wszystkich, którzy z 
bronią w ręku w polu być nie mogli 
i niosąc relikwie patronów Polski 
bł. ł.adysława z Gielniowa, Klemen­
sa Dworzaka i Andrzeja Boboli -
młodą Polskę w opiekę niebiosom 
oddając. 

W tydzień później bolszewicka 
nawała rozbiła się o piersi żołnierzy 
polskich. cZ wiary waszej. v..,rpla 
wasza - z woli waszej czyn wasz 
będzie:.. 
Wśród idących na czele procesji 

dostojników Kościoła znajdował się 
Nuncjusz papieski Monsignor Ratti, 
obecny papież, Pius XI. Kiedy w 
wiele lat później czyniono w Rzymie 
starania o przyśpieszenie procesu 
kanonizacji bł. Andrzeja Boboli, Jego 
Świątobliwość całą swoją życzliwoś­
cią poparł powziętą inicjatywę. Być 
może w Jego piersi odezwał się 
nagle ów pamiętny dzień powagi i 
grozy, wiary i cudu. Być może, że 
nikt właśnie tak jak Pius XI nie 'od­
czuwa potrzeby oddania najwyższej 
czci temu, którego wielkość i świę­
tość stała się stygmatem ·sierpniowej 
procesji. 

Po stusiedemdziesięciu latach 
przerwy imię Polak~ zostanie znow_u 
wpisane w poczet Swiętych. Na wt· 
downię narodów chrześcijańskich 
wypływa Polska znowu czynem. 
fakt ten odbiega daleko od spraw, 
które dzisiaj zaprzątają umysły ludz­
kie. Jednocześnie jednak swoją do­
niosłością i zasięgiem fakt ten staje 
się wydarzeniem, którego echo roz­
dźwięczy się potężnie w sercach 
naszych. Bliska uroczystość kanoni­
zacyjna przestaje być bowiem tylko 
chlubnym przypomnieniem dla zako­
nu postaci swego wpółbrata. Triumf 
Kościoła polskiego staje się triumfem 
całej chrześcijańskiej Polski. 

Ow ald nieomylnej powagi Koś­
Gjoła, którym bł. Andrzej zostanie 
ogłoszony świętym ma jeszcze inne 
wielkie znaczenie. · Wysuwa się . b-0-
wiem Bobola jako bohater chrząści­
jaństwa i polskiej racji stanu w 
chwili, kiedy może jak nigdy, daje 
się odczuć potrzeba męstwa i zde­
cydowanej woli obrony wa!'tości 
duchowych człowieka. Od Zachodu 
id:iie zgniły wiew ludendorfowskiego 
pogaństwa, od Wschodu potop nie· 
nawiści do Boga. Polska w dwa 
wzięta o.gnie musi stawić czoła idą­
cemu złu, musi znowu jak niegdyś 
być owym cprzedmurzem chrześci­
jaństwa». Wyłania się potrzeba kru:­
cjaty przekonań na wierze opartych. 

Bobola zjawia się jako potężny 
zew przykładem własnego męstwa 
i życiem p~wi-=conym na kresach 
służbie w przedmurzu chrześcijań­
stwa. Z Jego imieniem wiąże się w 
n3rodzie dziwnie mocna wiara, że 

w czasach, które . nad Ojczyzną wy­
pisują dantejskie «Lasciate ogni spe­
ranza «, On, wbrew nadziejom będzie 
ją wiódł do promiennej, świetlanej 
przyszłości i chwały. 

Jest już dzisiaj rzeczą pewną. że 
kanonizacja bł. Andrzeja Boboli bę­
dzie dokonana w najbliższych mie­
siącach, Ks. Władysław Rejowicz T. 
J. pisząc o znaczeniu kanonizacji bł. 
Boboli, słusznie zauważa: «W za­
miarach Opatrzności Bożej leży, zda­
je się, dać odrodzonej Polsce pa­
trona, który byłby hasłem i zewem 
do czynu i sztandarem, krzepiącym 
nadzieje•. 

Ostatnie depesze doniosły, że w 
Watykanie odbył się akt odczytania 
dekretu Kongregacji Obrzędów w 

sprawie cudów, które dokonały się 
za pośrednictwem błogosławionego 
Andrzeja Boboli. Wśród niezliczonych 
łask, nieraz bardzo nadzwyczajnych, 
ale co do których cudownego cha­
rakteru mogły zachodzić pewne wąt­
pliwości - dwa cudy przeważyły 
sprawę kanonizacji. Pierwszy cud to 
uzdrowienie w roku t 922 sodalistki, 
p. Idy Kopeckiej, która została wy­
leczona w nadprzyrodzony sposób 
z beznadziejnej choroby. Drugi cud 
to nagłe uzdrowienie w roku 1933 
siostry Dobrzyńskiej, u której bada­
nia lekarskie, między innymi dr. Ma­
dejskiego w Rzymie i radiologiczne 
ujawniły niewątpliwe rakowate ow­
rzodzenie trzuski. 

Nazajutrz po badaniu znikło ono 

... ~ ,...c ~ ' j , ' • • ~ ) ' ;.::) ,-. 

bez śladu zaraz po rozpoczęciu 
wenny do bł. Boboli. Oba cudy 
przedmiotem nadzwyczaj skrup 
nych ·badań i dochodzeń Kon ~­
Papieskiej, która zjechała do P , 
z Rzymu, by się na miejscu na , . 
nie przekonać i zebrać dowody, ·· 
gące osłabić ich pewność. Na 
stawie przeprowadzonych b ·· 
utwierdził się Ojciec św. w J>! . 
świadczeniu o przechodzącym . 
ludzkie i siły natury uzdr•wieni1 .. 
obydwu razach i orzekł, że do 
nonizacji można przystąpić bezi · ·. 
cz nie. 

św. Wojciechowi, św. Stanisła1 ~· 
wi Biskupowi i św. Stanisław .. 
Kostce przybędzie jeszcze i 
towarzysz, patron odrodzonej P 

Katastrolal~y spa_d~k _ak_ąii na gi~~~~cł 
LONDYN. Giełda lciridyńsk.i. była WClO 

raj widowni.ą szilone~ ::>::ł!::;sy akcii ko­
palń złota i akcji przemvslv„.-ych W Ci 
ty londyńskh::j dzień wczor<1 jszy ocenia­
ny jest iako najgc>rszv od r1asu kryzysu 
w rok'l 1931. 

W związku z tym .i~ ua i;ia jtliższy 
C2.wartek przypada giełd'>wy dz:ień likw~ 
clac·.ji i spekulanci któny uabywaiąc ak­
cje. płacąc j€dynie .zadat~k. muszą zlik 
witlować tranzakc'e~ l"Oz;poczęlo ł3ię już 

wczoraj wyprzedawanie. papierów przez 
mniejszych posiadaczy. Po południu 

slump uległ zatrzymaniu i kursy papie­
rów przemysłowych za~zęły si~ nieco po 
prawiać. Naog<?ł jednak. niepokój na gieł 
dzie tr\rn nadal i tend~ncja wyzbywania 
się akcji idz~e nie tylko z City londyń „ 

skie. ale i z innyrh ośroClkow m1ędzynBN 
dowvch przE:dc wszystkim z Ameryki i 
Afryki ~ołudniowe~. 

FA'.„A ZNIŻKI WE FRANCJI. 

PARYŻ. Wielka fah zniżki, która od 
kilku dni przecpodzi pr-~z ws.ey;.;t.k\e gieł 
dy .światowe, ostro odb~ja 1ię tak że \\­
dn. 29 bm. na gieMzie paryskiej, któr,l 
zres:ztą z różnych in!'.1ych w.zglęóów prz~· 
żyw-ih ostatnio !lkres p0ważn.':!go osłablc 
nia kursów. 
-w ... zystkie papiery, czy to akcje pry­

watill! francuskie, lul> t~i' akcie międzyna 
rodo\\.e, ('zy też pa1.'.>iery i renty państw•J· 
w~. poniosły dn. 29 b.m. straty, któr.! 
.zwłasczn o ile chodzi.. t>. t1.keje prywatne. 
w) r.l·sily przeszło 5 proc. Akcje banku 

' " ~ . . ::,... . ~-:. ' . „. ,- .,.. ' . 

Koszty 
W Minister:>twie Spr!!w Wev:nętc ~:lycł:• 

dele~acja Związku Polskich Młynarzy 
przeJ::.ta\\iła swoją kalkulacię kosztów 
rr 2 .7miału z prośbą D wzięcie jej pod uwa 
~ę. gdyż ostatnio ll.TI::.i.!ore stawki, doty­
c~ącf' przemiału . zdaniem Związk11 nie 
. wytrzymują próby :'~ycla i rento,~rności 

nie~ iędq 
.,., • ... . - „ 

zm1en1one . 
przemysłu młynarskiego stavda:ją pod 
znak:em zapytania. Po -zapoznaniu się " 
postulatami Związku MfyDarzy, ośY.iad­

czo1:0,. że w chwili 0hecnej jed!:.a.k Mini­
st ~ rstwo nie zna-iduje uzasadnienia do r~ 
wi1,; r.en kosztów pnemiału 

Frnrr.=i straciły w porównaniu ze 
321'\ frż spadając do 6.700 fr. 

W kołach finansowych 'lodJr:reśh;. 
zu;; ka ~. wywołana przede wszyt!I • 

J:r ze z rzucenie na gie~dę parysY.ą dl 
ilości aakcji, jest w gruncie rzeczy rei 
sem Z'lizki giełdowej w Londynie i I 
wym Jorku, czyli„, pośrednio rcfl~ 
kc.ji, przedsię.wziętej !Jrzez prezyde11ta 
o~velta. ~ zmi•erzające5 de· zaham'" 
nia zwyżki cen i niezdrowego boomu 
giełd2ie !lowojorsldej. 

Krach na wielkich gie!dat·h, ~ak I 
lct'-t.śla ,,L'Information" niie jel't OZll 
pogorszeuia się sytua.Qji aospoda 
lee~ jedynie wyrazem kryZ)•~u ściśle 
dowego. 

KRACH N.A GIEŁDZIE 
W, BUDAPESZCIE. 

BUDAPESZT. Dnia 27 b m. za.ncb 
no na giełdzie hudapesztefo:k!ej gwal 
r.y spadek wszystkiJ:!h w,alorów. Oiifj 
ny kc,munikat przvpisuje te:::i spadek 
~En_tom technicznym, w szczególności 
dźwiękom tendencji na ~wfotowych 
ka('h 1c.warovryeh i pieniężny~h. 
Ponieważ dnia 28 bm .. zaznaczyła 

zwy.:źka walorów, koła mhro !'l.;ne UWI 
Ją krach z dnia „ 27 b . n>. z~ ~jawi 
rrzejścfowe. 

Potworna kampania prasy niemieckiej 

oue~~wi1ństwo ~atolie~i! na ławi~ os~arżon~c~· .w ·N·i~m~Z! 
BERLIN. Na czoło wewr.Qtrznc•·polity 

c:rnej akcji prasowej w Ni·~mi::z~ch wysu 
W1. się dziś gwałtowna kampania przeciw 
Jro „katolicyzmowi polit.r„znemu" na tle 
różJiy<:h wyroków przeciwko )t,'lti0llkom. 
a ;,.wlaszcza c.statniemu wyrokowi berliń 
ski emu. 

Ataki 1dzisiejsze rozniiarami przekra­
C2.<.ją bodaj wszystko, co dotychczas pisa 
no w prasi~ niemiecldej na ".)OWyższy te­
mat. Duchownym katolir.ki:w za'."'znca się 
wręcz zdradę państwa, a 0 -1.:osimki w kła 
sztorach malowane są w na.~czarntejszych 
barwa cli. 

Wszystkie dzienniki :.)iS'!.'i. że wbrew 
01Jrońc0m ,.katolicyzmu politycznego·' 

nie chodzi tu o wypadki odosobnione. 
lecz o masowe zjawiska, którym p:1ństwo 
i arodowo ~ soc!alistycn.1':' musi rołożyć 
kre!. 

D.zienniki podają, że na ławach oskar-
żonych zasiada prze.szlo 1 ()!JO :z3.konni­

h6w i księży. Prasa -::Jarodowo: soejalisty 
czna domaga się ukara11i::. ich ·: c·ałą su 
ru"·ością. 

Zapowda się jednorześnie , ż~ .~o ih 
zajdzie konieczność - procesy transmi­
towane hędą przez ra1io, aby uświaodo' 

miC: naród niemieck! o prawdzie" 

D-:li.:.ze doniesienih n procesach napły 
wają z różny·::h miast. Przed sądem w Ko 
blencji na fo~ie oskan7.onych zasiadł m. 
in 76-l:etL.i członek kongregacj~ rt"ligiij · 
nej Sąd skazał go na 1 i pół rok•1 wię­
zfonia. - P.rokurat()r tamte~szy Z:\.p<>Wie 
C:~iał że wkróke pociągnięty hędzle do 
odp0wi~ialr.ości karne: cały zakon Pr.) 
kurator uwafa, że :w~ród członków zak(I 
nu rie ma niewinnyei1 . 

z ' 

R€>.zff~ADtu~U 08USOWV f. 

n01 linii Piotrków- E.ód~ 
Odchodzą z f iotrkowa -o g.g.: 

soo , 11 .00*" 13.00 16.001 
i a.oo 21.00• 22.30 

Odchodzą z ł:odzi o g.g.: 
8 OO* 10.00 13.00* '15 00 

is.oo* 20.00 
UWAGA: Autobusy. o •naczone • kur„ują przez 

Wolę Kamocką . pozostałe przel Srock. 

' . 
~prawa walki z ,;lratn!icyz.m•m 

czuym" znalazia o<ldź·k:ęk na\\ et w Oil 
wi.e pierwszomajowej. wvdanej przez p 
wodcę frontu pracy dr. Lf:ya a wzywa 
cej do święcenia t0go d'1i::- pod hasłei 
„Nh-mcy s1~ły się ;riękme1sz ?· . cią.ui 
:>ię życiem". Odezwa prote:o.tuJe ł.atega 
IC.znje pr.z:::-ciwko obraźliw~roci zestawi 
!li•1 „przez Ross:?int'U i ti:-i·arz;vszy" o 
rodc,~ego socjalizMu z :-olszewizmetn 

•1 gfoszono równ...,r:z~3me cierl::i.we S2l. 

góły o działaln '>,;ci docenta Kobera, t 
n!e~c..wna wybitneg01 ka4ec}iety ka;t~k 
kiego . Znany je~t 'l" ~z~:·oko w Nitlf 
<:2ech 2Je swoich ~rotes::.ó·,v przeciwko s 
l ov;isku v-tyższyd1 ·w~::tdz koscielnych 
~~praw&ch szkolnyr:h 2 7.a.g. Saary. 

Olecnie rozwinął on dział::..lnoqć odci 
t<'Wc· pmpagandową i jak .nożna są& 
7 „reści jego odr.z.ytSw, propaguje ja~ 
'i '. ize • nieokreśloną ref::irmę, czy też wpr 
wa~: (nie now'..'g-o !;:~~ci0!a w f'.1~in.g CS 
waria! Koher ośwfa<'l·'~y> TP. in .,że .wi 
<.,Z)' d 1a N~.emiec., dJu w0dza i dla kośclt 
ła kt1>ryby odpowiadał natoJowi poc k~ 
dym "•zgJędem". 

.AJ.. ci.-. prelegenta ollt-ywa się pod ha:! 
łt m: . Bóg, Niemcy i wód:r". 



SODOTA, dni"a i-go MA!A .t_931. RólttJ 

W ośrodku w'.al.k.i z 
Wywiad z Dr • . Bronisławent· Bar~ikowsklm. 

;~ Od czterech lat t•bserwujemy: w Piot.· 
, ie ·dz:ijułalnC'fć '!'-\\"a PrzE:ciwgmźli 

O) go. Nie będzie ~rzesady, jeśli po\n! 
ao ·, że jest to jedno z najbardziej ru· 
, liwych i pożyt<'cwych org:?.nizaeji. 
o 1elokrottri,0 umi~S'?< ~liśmy na ła„ 

ad eh naszego pi~m::c. utymiły, poświ~ 

1 

r e walce .z ~uźlicą ! .z całą godnoś. 
rejcstr0wa1iśuiy zawszt każC11' prz3 

• w póżytecznej ~ZJ~!alności Towarzv · 
li U ~·a. Wj roku 19~5 .P~':§\\".ięci liiśr..y na. 

t akcji prf.>;D'.\~'landowej f.-wa. całyJ 
p·i-kolumnowy ~umer ,,Głosu" I tera . 

d koniec Dni Prz1Y.·iwgruź1.&o<'?.ych nL 
awxl rzi::czy będzie zapoznać Czytebi­
, bw naszego pisma. ze stanem obecnym 
f" O 1zlicy na terenie .na.~zego mfo.sta. 1Wi 
ed celu udalic:;ruy się do .;.i!iejl'łkiego 
ol rodka Zdrowia, gdzie p. Dr. Barci. 

owski.. nio=strudizouy Jiekar.z} przyja . 
wszystkkh f:ruźUków i l'l'nny d'!;:.\ 

. społeczny, ndzielił nam ł::l~ka wie 
1kawy~h wyJ::i.śnień w S}'łraw:i~h. kt.:. 
zainteresują napc\\no o~ół Czytel· 
ów. Red. 

JSki ,Ośrodek 7.-tlrowia mieści sii:, 
u.l • . Mar~ . .t'.li~Hcl.sJ~:iego l\1· 11 N 

'll nue:skim ~tdynku, w ,Ok')U('y za 
zkałej przewa.ini~ 11rzez lu.d!l~śc. ży . 
,ką. 'Ir/i bud~uku !j :n na pa1terze 

:;k" 'ZłY. ponllies?.:czenie ~a.inia mie:ska, ,a 
tuż p1enn,zym .P.jętrz..: roradnie: jlrzec1yr­
;i.fl ·icza, przec1wjaghc,a . prze{'1wwe11~ 

a i ambulans dła ubogi.eh mi·~szkati 
~ Jfl.ic:ljSta. L'~!.ły '.)ś · vc:!rk, pozo:Staiąc ·~ 

kierownict .vem mj.czelne~o hkarza 
, w )fkiego Dr. St. Li:!~ h~wicza, ~r..trJ.d 

t• leJCarzy, k<'ntrolt:ra m.ie;skiego i 3 
ni~tki. Opmwadz<i!Ji p:rzi;>z p. Dr. 

kow·icza, który n:.. cl1wilę prZC>rwał 
a JIDowarue ch":>ryc~ . zw1edza'll.y ~abi­

rze lelCarsklle, pracowmę .bakteriologicz 
g: abmet fizykaln:r: uJ nt1śvi..ietlań, J.am 

t.\\:arcową oraz si0-.::.ekal11ie i koryta-

. ·- -- -·-·- ;.1:1i11 .......... J• 1~ 
akkolwiel.t wszędzie widać cz sstość 1 

·1~ame <lOStatme un.~biowame · i wy„ 
zerue gaometów ,-- to Jt'ónak uder.oa 

o up!<."'..>Ć mJeJSCa, 11 ak. kc:;1ecznej_ 1zv 
JJH:którycn cnorob i \\ ugo1e iueou-1 ! 

ean1e pu1ozeme .1am~gJ „ ·1.ayr1.hu. 
Uz1tJa nasze zdam~ p 1JI'. .L..t:w.ko· 
uomacząc •. ie ;t;ari.ąu · Mil!~sk1 aot<l•l 

:łlnil o. wieie" aby,: wr_,:11uzowae na pe 
s m poziomie leczni.(!t''<';'.! aueJsk::ei :V.i wa 
. acu, jakit:mi rozeor~diał, ~e<:z ty11~ 

~actowo111 s1~. i projdau1e na riajbu~­
ł przY.Szło;:;ć wi~!e z.nua11 na ll'p_eze. ZY. 

U.ttresu3e slę praca1•1ł osroaY..a sam 
Prez,>:ctl:m. Fi.Szel' · ;. ".Ilaruy: nadiieję, t0 

I Jego .spraw~ Wkrót•:)e f..!'.t:er:lt:Slf:IDf- si~ 
l JeOnego z nowocze.sn;Y.:cn gmachów IDlCJ 

n. Z)':CZVi p. Dr. 1.ew.kcwic?..owi ryc:1~ '° urzi.:czyw1sn:µe!!iG. j::!;;<' ,il!"OJektów ze 
· n.Y. go1 dz1~kując zn uvr;t;eJme infor.­
~je JJoktór wr•aca .:!c choI:ycil, któ -

dziś Ji:St jU móv,i, wy;ątkOW•) dU· 
Oczeku.11\C na przy.~~,_. u ar, B'.l.rciko·•v 
1c~o 11rzyglądr.aniY. się wyl1ę,oznia.łym 
r~Jm chol'yc11, na l>.toryt:il maluje ~!~ 

ffil>ien'ic i szrrutek. l'o.sroc.i mc,;11 ;wiele 
'b stary_r.h, .ale przeważają młodzi. 
hzr;mu,ie nas wr?;;z;..ie p. Dr. Barcik·> 

!!-ki ?.tóry doEiero ~0 ukońr.eyl b:l.dan~e 
latriego P.acjenta, 

~ l'hor widać zm~czenie na twarzy do.k­
•a--tJr-;:yjmuje- nag s~rdecznie z właśc1 

>!l:ł liObie dobI"Y.m l.•Śmiecheni. Wita taK 
wsze· każdego kto tY.lkt:i wyraża ochot~ 
zy~~da- .a pi)m-0cą jego chorym. 
ł't.ckreśla na wstępie życzliwość Redak 

. 1 Gksu dla wszelkich poczynań związa 
. ~rh 2 propagandą walki " gruźlicą i wy 
· · gc.towość udzieknia potrzebnych in 

rniacyj. 

szenie się ilośd zachorvwań i ś!I'Jertdno:3 
(·i !?'ruil{cy "! 

NiewątpilVt1e tak, al~ r_;~ w ta.!~i' ·°! sto­
pniu . ;aKoy sobii:- teg.-: iyczyc :ial·-~ża.lo. -
rn;wi Dr. B~LrcikowsKI . .1.'lfa. przeszkodzi~ 

S1°fl",~:o b.:zrobccir. Nęi:!.!a to :iajwierniej 
szy :--rrzymit"rzeniec gr1Aźlicy . My lekarze 
St'!l:amy się po wiele razy dZiennie z nit..:· 
praw .łopodobną ,,-pro.st aęJzą, wo hec l:to 
ru1 h ~jemy najcz~ściej bezradni. Jak t1.& 
za1f'c-ać gruźl.llkow!-., żyjącemu wskrajaej 
nęd1y, dohre odżywianie się i ;!miane mie 
sz.k::.n!~ na bpsze·, . ~1on~cz!le. łtobi się v 
luk.'!h razach co mo.Zna. odtlaje chorych 
j.'Vu q»ekę Zarządu .Miast~. ,wysyła n<L 
(.rc"i<.>n c~as do san'ltorium lub do ·szpita 
'"• ale to w~zystko nie prowadzi do ce 
.1.u, 1 rwba .iJllienić warunki bytu chori.; 
g-:.. W. ta.kich wanm.Y.aeb osU:.ją s:ę ty~ · 
.i.u ugamzmy najsilniejs::e, słabsze zc~­

ra g!'uź[ca. 
Jc..k obecnie pr~~d~t:l.\via się stan eh~ 

rych na grumcę _? 
JEsteśmy w posiad~r.iu llość dokładnej 

statystyki, · uzyskanej na• podstawie kar 
tott1u, ktl.ra zawiera reje~tr prawie wszy 
si lrich chorych na. gruźticę 1.· Piotrkowie. 

Powiedzia.:em ::n•awie„ \!"dyż ;ezęść cho 
ry<:h zamożniejszych leczy się prywatnie 
un'kają<; w t1?n sposGb re:c~tracji . Karto 
it·ka obejmuje około % proc. c·gółu cho­
rych. W ewidencji kartct·f:ki ,poizoJ.Jtają 

wszyscy czlonkoy,iie :.ibl'zr:ecza1ui .i. ich 
rodziny, młodzież w wieku szkolnym, u· 
łmjzy m~csY.kańcy i \v.:z::;~·scy ci, k i.órzy 
się .sami zgłasza?~. Obccme mamy zar. ~­
Jestrowanych w kart0tece 129~1 chc·rych, 
z ~yrh pod slałą kont„olą Je~t 7 2:>. 

Na rzym po~ęga lecz\!ni!:) w Porad!li ? 
Każdy l·hory korzysts ljezp('ł:,r:ie lub Zfl 

dt·0bną spłatą z lecz"ma Jrotulatoryjną ~ 

go, podle~jącgo nu badaniach leknrskich 

·a -EDUTiY· 
sezon 1936/37 

uzupełnianych prześwi~tlec:em płuc wzglę 
dm<: fotografia Rentgona 1Jraz potrzebny 
m ;. analizami. 

~rórz tego chcrym stosuje ::iię odnię 
sztuczną wsttzykiwanb. "o.?~·111e i do'tnię 

śniowe wyda.Je się lekars~wa i :;tosuje się 
1.aśw1etlania lampą .kw."l.ri;ow,}. 

\V wypaók:.H:h ko11ie"1J1:ych kwallfikuje 
się c:horyc:h do leczen::i ~~zpitalnegv wzglę 
1lnie sanatoryjnego. 

W ki11totece po:·sia·farriy często ewiden 
cję całych rodzin. W l"lZ~~ bo;•:iem stwier 
dze!!ia gruźl~cy poddaje si~ badaniu WS.7..Y 
stkieh czlonkow 1·od~'1y. Niezależn~e. oci 
t1?go c·horych w ich miez7.kaniach odwi." 
dz:i.1a co pew1en \:zas h1g1emstki, ;;twier· 
dzając na miejscu war;,1kt ich żyda, oraz 
ich zachowanie sj~ wobt:r. rad' i. wskazó· 
wek lekarza. 

Rozmiary łrlęski gruzlicy są jadna.k :)· 
gromr.c - Zarząd ~Hej.ski otacza gruźli 
ków s~cjalną opiE·ką, przy:lz1ela im wol 
ne .mieszkania w dori1a\!t !!1i~j~h, udZie 
Ja zaromogi, ponosi koS'!.ty lcc.zcnid sz'l?i 
l:>lne~o ~ sanatoryjnego oraz .s2czególn<1: 
tr ciką otacza dzieci kt~rt> dozywia i ·wy 
.':'Jł3 1!~ kolonie letnie. 

Jakie ~ą dotąd na;jskutecL1i~sz~ meto 
dy 1 czenia gruźlicy? Trudno mi tn mó­
wi6 ., ws~yst1:icb metodach. uz'1any-::h 
r r ;.el medycynę i stosowanych z więk . 
szym lur. mniejszym. pożytkiem. Pe.wiem 
tyle. że na :i0psze r'i'z~!!aty przynosi le­
e 4f nic sanatoryjne. 

Dor re również wynik! dało Iecz~nie an1 • 
bulat.,ry.1ne w pC'~ączeniu. z sanatoryj „ 
nym Mam tu na myźli }eczenie stosowfl. 
no "°Obe<' tych chorych, którzy po11.>Sta:4 
1·c<l stałą opieką lekar~ką_ Przychodni 1 

rai w 10ln1 na kilka tygodni wyjeżdżaj-ł 
tl-J ~-~~atorium . . Natomiast lee~enie się 
,,rrywa.trii~" w warunkach c~to nieod 

. 
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Bilety wcze6niej do nabycia w cukierai p. Borczyka. ... „„„„.„ ... „„„„„„„„„mll!I„„„„„ ... 
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Pamiętajcie o Darze Narodowym I 
Milion dzieci bez s~koly na obszarze wo 

jewództw centralnych i wschodnich - to 
tragedja, z której wyply•.va naka.z obo• 
wiązujący ws:.:ystkicb Polaków 

Dziecic.m polskim na kresach wschod· 
nich pozbawionym szko1y. grozi ·iie tylk1J 
ar alf abety2Jll - 2.le i wynarodowi~nie 

Pol~ka M;acierz Szkolna reprezentuj~ w 
tej · dziedzinie hol!or Polaków .i ocr.ekuja po 
mocy wszystkich odpowiedzialnych za pol 
skie jc."tro ! 

M'if'szk~niec Sulejowa, Jó~e:f SaG.owski 
zr1,viadońlił ·:postcrunc:-k policji w ~ulejo· 

wie, że w dniu onegd'ai~~ m , P~u.:::chOdząc 
ul. Opoczyńską, w Sulejowi\.! obok jakiejs 

Kresowe szkoły P ·M~S. tQ ttowocZE>sne 
dupy graniczne ! · 

Od pouiedziałku t.j od dn. 26 ;cwietnia 
b I' cdonkowie ~ekcji Młodych pr-'Y P. 
Macierey Szkol. będą chodzić po domach 
z nal"'pkami na ,,Dar Narodowy". Człon· 
kowie Sekcji Młodych podjęli się trL1dae 
go obo'h'iązku i dlatego prosimy > życzti. 
we> przyjęcie ich. 

Niech nie będzie osoby któraby choć ~1. 
,iziesięć groszy nie kupiła. nalepki lub cbJ 
fllg".iewki, ·• -•· · .. • -..•. I _ _ ,,.....,.;..,.., ;&~ 

śledcz~ch. Zatrzyn1any jest znany.on i nie 
be pierznym na teren!~ SlllejoWa awan·· 
turnikiem. 

.1a1s oawne ju?.. p!'owa~zi Pan Doktó•: 
t1ychodnię Przeciwgruźhczą w· \Plotrko 

·: - zapytujemy ......... Od 8 lat - pa<i·~ 
f'<'Wiedź. 
Je~t to dość d;>żo pnestrzeń czasu, [!.­

~~ doświadczyć, zaobserwować i nie· 

. piwiarni - 2.0Stal nagle &Jli.:rz<lny w 
twarz przez 27.-letniego Józefa Sadego. 
zam. w Sulejowie. S'ady następnie usiło· 
wał dokonać kr'adzieży pieriiędzy z kie­
~zeni napadniętego co m.u ~lQ jednak nie 
udało, gdyż Sadowe-ki v.~e P~'ZWOlił na to. 

POTRZEBNI młodzi ludzie do sł)rze; 
dawania broszur na b. dogodny.eh 
warunkach. 

Zgłaszać s~ Płołrkói.v. Legjonów 2~ tel. 
10·55, ~dno powiOO.Zieć na te~llat gruźlicy . . 

Czy w ciągu tego c ·:a~u nastąpiło zmniej 
W wyniku docbodzetiia połfoja Sadego 

2łltrzymała do dy~ozycji władz sądowo· 

pe. wi!:dnich . bez należyl~j opieki lekar 
~kieJ i:rzyno,si zazwyczaj choremu tylk 
suoci~. . .1 • ~ , • te.a ~ a:. · . •• 

~am\torium zapew:.i~J. '.!harem.u tr;dSkl 
wą opiekę i umozll.wia 7.a.stosowanilJ v."'Sz 
:-:tkich· nowob:esnych środków leczenia. 

Chory w ~anałótium ~dctY.",a potrze 
ne wiadomości o gruźlicy i uczy · s1ę zach 
·wywać tak, aby. nie szko.:lziić ·sobie, an 
awt·m~ ()toczeniu. · 

A J'aka: ilość chorych, powstającyc 
i;o<l opieką PrzY.chodm korzyśta z lecze 
nia ~anatoryjnego :l. 

Wi ub. roku !Prawie .wszy!!cy członko 
wie JJbezpit?\."'Zalni zakwalifik:>Wani do S · 
natorium sp~zili po kilka tygodni w s 
I•atoriach w Zakopanem, Bystrej, 1„udw 
kawie i Sule~owie. Rotzlzerzeme Jecznic 
wa sac.a.~oryjnego p_r~~ :U:bezpieczalni" 
dało dobre wyniki i !-tanowi bardzo do 
clat 11i ob,;;aw w dziedv.i w me lecznic1 wa 

bezpltlczah1•anego. Gol'ze1 przeustaw1·· 
się 8ytU<•cja chorych bezrobotnych i ie 
rt'uziu. ~1 korzystają tylko i tri w ogr 
ruczone] .:Jości z lec.zenia \\"i sanatoril: 
'.'l ·'wa H·żec'i;w8-rużłiczego w ('$l1WJow1e. 

. Koszty ich leczenia pokrywa. Zarząd Mit! 
sJti i ·J.'·wo Przeciwgruźhi:ze, 

Z leczenia 'W1 sanato"';um .v Sulejowi 
w c1ąb"U 3 Jat w okre~acb. 6-tygodlliowyc 
siBorzyst&ło ok<Xo lf·O ~horycn, w tej lic 
bic- iuektórzy dwu i trzykrotllie. 
~anatorium to stanowi w1elkie dobro 

dz1ejstwo dht chor~ch . a dla· mnie pomoc 
~ kh l(::CZeniu. WLVUiki miałem dobre. 
.lw1zy udzyskiwai1 · siły, z'.łc!no::;ć . cio pr­
cy i wie1u wróciło na dobre do zdrowia.. 

Sanatorium w ·su1e;„•wi~ J~1; :iaJtań 
s1.~·m sanatorium w Polf.'ce. 1{oszt lecze 
da i utrzymania jednegq ~horeg1> wynos 
zaledwie ::S z!ote dziennie. · 
, Wyżywienie otrzy&1ia·j~ ·pi "'!"Wl.:lzor,zęd· 

nc, a rJpteka lekarska t·~ż jN!ł dostate<:z 
na~ - lioJej~ nad tym, że nie mog~ umie 
l'lĆ tam wszystkkh mokh .:horych. Je 
tE-smy t~raz właśnie w :->kresie przygot 
)\·ań do otwarcia. sanatorium w bh~. se 
nit: letnim. Zgłoszeń m~uny bar<Uo duzo 
ale niestety cz~ść tylko b~i~zit. można u 
.względnić. 

Na" ayo ~lega wspf,łt1ra~a I'.rzycho 
ni z •rowarzystwv:m1 Pr.::.i:ciwgruzhczym ~ 

W ~r·ar.a od 4 prawfo lat jest ścis 
la i harmonijna, TowarzYIStwo •.u-ucho· 
uillo sanatorium w Sule!ojyfo„ ~1 kt' _ 
lecZlł ~i,ę chorzy, zarejest~owani w Pr:i:y~ 
r.hodni. 

Prócz tego T··WO ' dostar,~-:.'.1 nam środ· 
kó\\\ ria dozywia~ chor•:ch. zajmuje sie 
.umiE>szczeniem .diiE:"ci zagrożotlych gruźłl 
C!l w zamożniejsąch domaC'h, gdzie otrzy 
naUJ<l obiady oraz prowatł...z\ ożywiom~ 
działalność propaganaową, mającą. na ce 
lu uśw1adomienle .szerokich mas '3J><>,łe • 
czcństwa. i 

Ud czasu, jak pO'ł.1lt'.lło T-~·o llatwieJ 
jest :ni pracować. Czi1~t'· że w ciężkiej 
też. walce nie jestem orlosobniony; a stoi 
za re:n~ (spora. r.zesza. uświadomionych 
członków '.i..'owarz.yc.:.twa a.;o':owych no po· 
parcia i wspól!'racy. 'Będę ~z;cz~śłiwy-­

mówi Dr. BarcJkowski - jak ta rzesza. 
zorgamzowana _będzie liczyła. nie id.Wie 

f:etk1, )ak dotąd ale tyifr~ce. W teJ rzesiy 
dzl3iuj na)wi~ej :.notr.·a znalezć ta'klch.1-
. którzy maż~ I~jmniej, a 50 groszowa 
ak!adka stanowi dfa nich dużY, wy:dat~k. 
Tem wi,ęcej cennY. jest ich ud~ał. 

Towarzy:stwo Przeciwgruźlicze ze swo 
im dorobkiei'l st1.nowi wymowny, r>rzyic· 
h•ł hgo, jak wiele: moit zJzial.c.:ć kiłk~ 

~~11ostek z 5nlcjat;r••'l\ L'P.artych~ praco 
wit.ych, bezi'nteresowr:y .:h i szcz:er re 10((..; 

c.zuw~ ją.c;:ch n~dzę ludzaą 
Zarząd T-wa z P,r~zesero Dyr. JakuboN 

skim na czele, wsF.·łpracuJąc l'a.rmonij­
nie i wytrwale prowadzi juz 4·ty rok po 
ż),~ ~zną organizację J.o cor.iz to nowyc l 
z dol vczy i osiąz.r.i~ć w ciężk~ej walce /.. 
grużli·: ą. 
· Na tym zakończyliśmy wywiad z JDr. 

Bartllow"Skim, dzi~kując mu w. im~h 
C.zyteniików za ciekawe i ,wyczerrując:~ 

V.i8Cl(ffi0Ścł. ,.,,J 



.. SOBOT~, am~ 1-go .ax.tx' 193'.7. ROKU Strtł1 

SOBOTA· filipa i J akułta Apost. 

Słowiański: Sabomira 

SI. wsch. 4.12 zach. 18.56 

Ks.wsch. 22.c! zach .. i.li 

Działalnoać „Caritasu" w .Piotrkowie 
1. 

maj 
1937 

- STORIA P(i}DAJE: 
576. · 'Koronacja Stefana· Batoreg:> i · krj 
· lowej Ann~ ,J~g~e?lot~ki„ ' ·· " 
686. Tr~.ktat z ~fosk~'ą pri.e~iw.k•l 1'1.c:~ 

c~ . . . . . 
832 Zniesk-nie Vni!V!:!r~ytej:u Wilen">'.ti~ . go. . . . . ....... 
890. Pierwszy obchód 1. a.1aja w· ·Lodzi 

i Warsiawie_ · 

W, ub1egłY. czwartek, ~ sa1i Domu V.1.· 
dowego przy ul. !..egionów 14, odby~o A:ę 
,Dgllne zebrartie człoqków Komitet-:.1 .Brat 
niei ·Pomocy 11Caritas" któremu p:!".:-.ewod 
ntczył Ks. E:tObot<Z<>Z F!'. Psonka. Sekr·~· 
tanował p. m!g'l'. W'QJ.:.~ciecki . 
~a zebrimill t:;~ P.:'Z~:wodniCżą<;y po-

RZYSLOW.IA: 

12.40 -.Dziennik połud. 12.50 •Skrzynka 
rolnicza•. 14.30 Teatr Wyobraźni ctla dzie­
ci starszych: •Jak brat>. 15,00 Wiadom. 
gospod. 15.15 _ Wiązanki melodii (ph ty). 
16.00 Nasz program. 16.15 •Życie kult. 

, - · ··" - „- . "" stolicy•. · .. 16.15 «Robotnik polski ~ walce 
"·Pierwszy maja poranek o wyzwolenie>. 17.00 Transmisja nabo· 
Jest t~skliwy_ dla. kuchanek," .. . - żeństwa z Ostrej Bram9 w Wilnie. 17 .. 50 
F.ORY~Y: _ i: Przegląd wydawn!cłw. 18.00. Pogadanka 
· R · ; · t· d · · ·-;. . . dl.. : aktualna. 18.10 W1adom •. sportowe. 18.20 
ozu~ Jcs m~ r~Jtizy mz serce 1 a Walce· Jana Straussa w różnych interpre-: 

ego 2wykle ust~p~J~· . . tacjach (płyty). 18.45 Program na jutro 
TO NIE! WIE żE: . 18.50 Pogadanka aktualna. 19.00 Audycja 
Litwa z Kłajpedą leży na obszarze 5.iJ •la Poi.aków za granicą: 19 . . O Zespoł 

ys. len. kw. i· liczy 2.ioo.000 mieszkań· Stefana Rachonia. 20.0ó Kikto Saber -
ów. · , J ..L „ - . .::..-' !....J.....·• ~- 15-letnl skrzypek bułgarski. 20.30 Nowości 

'SQL"E_ ""--óR.o:BiAzGI~ :-:---- poetyckie. 22.45. Dziennik wieczorny. 20 55 
Pogadanka aktualna. 21.00 Koncert muzyki 

Rqt:N°lC:A--:-Ciikiernik-tym sf;rótni vd operowej. 22.00 •Wesoła Syrena•. 22.30 
rzew.a., żo wydaje w z~wi~ pą~i, wbre~v Muzyka· taneczna w wyk. ł\\ałej Ork. PR. 
szelkim pra~oril natury., ' .. , 

W..MOH \WELKICH LlJ'DZl: 
Trzy słowa: Prezydent Coolidge! kiedy 
szcze urzędował w , Białym Domu" :...... · 
łośnym byi ze ~ej małomówności. Naj 
zęściej odpowiadał w trzech· słowach. -
ewrlt'j niedzieli prezydent udal' się do ko 
.ioła sam, bez fony . Pi•i:y obiedzie · pani· 

' oli~ge zop:.rtuju ." małżonka o czy:m mó 
·H na kazaniu pastor? 
- Mówił . o grzeehac:h. 
- A «O mówił o grzechaeh 1 
-- Jest ·im przeciwny. 

·Radio 
ROGRAM OOÓLNOPOLSK) 

SOBOTA 1 MAJA 
6.30 Pieśń •Kiedy ranne wstają zorzec. 

.33 Gimnastyka. ó.50 Mu.zyka (płyty). 

.15 Dziennik por. 7.25 •Part: lnfermacttc. · 

.30 Muzyka (płyty}. s.eo Aud. dla szkół; 

.10-11.30 Przerwa. 11.30 Audycja dla 
zkó: cŚpjewajmy piosenki>. 11.57 Sygnał 
zasu l hejnał z Krakowa. U.03 Potpouri 
perełkowe w wyk~ Tad. Seredyńskiego 

. , 

' . 

NlEDŻIELA . 2 MAJA 
· Godz. a.oo Sygńał czasu i pleśń c-Nle 

opuszczaj nas>. 8.03 cAudycja dla wsi>. 
8.50 Dziennik poranny. 9.00 Transm. na·· 
bożcństwa z Archikatedry lwowskiej. 11.25 · 
Transm. urocz. otwarcia Mi~dzynar. Targów 
Poznańskich. 11.57 Sygnał czasu 1 he1nał 
z Krakowa. 12.03 · Poranek muz. 14.00 
Aud. z okazji 365· lecia isfnien. lwowskich 
chrześcijańskich cechów murarzy, kamie­
niarzy I 'brukarzy. 15.30 cAudycja dla wsi• 
16.00 Muzyka lekka z płyt. .16.25 Teatr 
Wyobraźni: premiera · s1uchowiska p: 1. 
«Tarapaty króla walców•. 17.0o Koncert 
symfoniczny w wykonaniu łódzkiej Or· 
łdestry filharmonicznej. W przerwie ok. 
godz. 17.55 Pogadanka aktualna. 19,00 
Literatura dociera wszt:dzie•- szkic liter. 
19,li Program na jutro. 19.20 Koncert 
rozrywkowy. 20.05 fragm. miedzynarodo„ 
wych zawodów tenisowych •Polska ...;. 
francta». 20.00 Wiadomości sportowe ze 
wszystkich Rozgłośni PR. 20.40 Przegląd 
polityczny. 20.50 Dziennik wieczorny. 21.00 
«Rozmówki zakopia(lskie• - «Wesoła 
Syrena>. 21.30 Dzieła Franciszka Liszta 
w wyk. Lill Herz - f.>rteplan. 

~zrzegó!nych sr.kry~ ił(lfy]~ sprawO?..d'l· de ws;. .y~tki.n1 prowadzon~ jest praca 
rie z d:zialalno.śd za oktPS 1ił;1egły. Przy k1eru~ku mo~alnego odro'1::~1!;a ludzi 
, C-iritasie" istrili:><~ kilka takieh ~key· szczęsliwych, dur:howo i niateria'.oie 1c:l 
• .:nianowicie: odzieżowa dochodów nie- padlycl• na dno nędzy · w · ~ały.:--. teg<) s~( 
~tałych, romielc.za ak<'ji jałmużnicza~ wa zuaczeniu Biorą'? pod uwagę· wynif 
:Et,cha1·ystyczna (m.bo'.:c:iistwa charyt'..:1- tegorocznych zachodtw C'anra~u na 

ty\' n.e) i repre7er.~ująca najwabiejsz;' sp_r:,awą "'noralnego' i ::.·e1i;:;ljnego odrod~ 1 
az ' ał pracy Akcżi K~~o:!<'\(Pi - sekcja. 1i1a hidZi upadłych - moz11a Etwierdzj· I 
Of •ll·ki nad Apos+-olstwe,...n Choryc!l, bez przesady, że owo"ei t.ej pracy są ·bai 

A{!zkolwiek w ·rokit b!eżą<'ym fundwze dzu <.lobre. · · · · 
("„~ :tasu były znaczni~ ~i.czuplejsze, niż Momeuty te· pol'\kr~::;rn w · swym· prz.i 11 

w Idach pop:rz~ni.'.!ll to jednak pracc:t. , ruówie1,iu, wygłoszonym na koóeu zebl'1 
tej mstytucji da~a wyniki niem.niej pocie . nia, Ks. D.Z:.ekan J. Coździl•, dzr~ku~ 
~za;'l<'f Wprawdzie d:z;alalność Cariłas•t za tę pełną · C'hrzefi<>i~ai.tFk1ego milosi31 
idzie · bat·dzo częstCl po linii materialnej dzia bezir-teresowną ,n;, 'l.<'~ dla inajdUJ 
p-Jmocy I'lajbiedniejszej lUd?c.3ci, Jle pr-'e cego się w uies.zczęśdu bliż•tiego . 

w i 

Dwudniowe posiedzenie Rady. ·•iejski 
. ~ 

"l{ dtJiU.h 4 i 5 ms'a r b . .Jdbętlzi.J :i~ .ł·~aidtl Zwią.:.ku Miast l'l·I~klch \\1 waiJ 
p()siedzenie piotrkowt.kif'j Rady Miejskiejc ' SZB ~;li:_ . . . ' ·' .! - . r,li ;. . i ' , .J 
~Ił po~iedzeniach tych ~adni zastanawtać , ~V. drngt..m ~l\~ :;_brad na . .ĘlOr.zą~~~ 
się będą nad ważnymi dla naszego życia ~ZH:nnym zpaJ,<1'.iJe s1ę ustalenie herb 1 
zagadnieniami, a m.in. uchwalóna ma, być m\11::t; Piotr~o~. . . . . . ~ ~ 
k<mwersja pożyc2ld 1ulenówskie1, bęiącej 

1 
·'.

0:·wet$ .~zyczki uI't".~O''łl$kl9J, stoi I 
.· 

1 
. • . . . . . . k·. . \\ sc1słyin z" ią.zku z łJoh., tem p. prezyl'J 

:~r ną z naJ&·,~wmeJ~zych l)olącze I>iotr de11ta Fiszera" w Warszawie na lfonfere\ 
J:owa. Na . pos~ed.L .~mi.. tym_ ~· ?~ezydeut ..-:ji ruiast uler.owskich w stolicy, która 
~ J~2er_ przedłozy Rad.zie M1\~isk1ei w . ko-.· b,/h się tuz ·po · 2'źeździe ~wiązku ·Mi J 
muni~atach prezydenta: ~!>":'a.Wozdanie ze Polskich. .· · -

• - ;. J - _ _ ! 

„Mił.a" rodzinkę:: 
Wnuczek okradł swego dziadka, a syn ojca 

Na posterunek policji w Mzurkach 
zgłosił s-ię mit>sz!t.eniec -.V."31 Bukowie Gór 
Dl\ gm. Woźniki! 73-lctr.i ~ygmunt żywic 
ki który złoż~ł .ska.rg~ na swego wnuc~­
ka,_ 19-letr.Jego S'ta,nisłuwa Członki., osk~ ~ 
fając fO o kradzież. Mianowicie w nocy, 
kiedy starzec zas!ląl. sprytny wnuczek 
przeprowaJw .skrupulatną rewizj~ w kie 
szeniach jeg\1 od2;ież-i i z · Jo:.rtki' skra<ll 20 
złot~ch, , . .,.. 1"' . , • 1 , \ . 

Wnuczka <> złodzil);iskich illS>ł:ynh.~'ii 
P~i!łgn:i~to do odpowiedzialilo.ici ' ka.rneJ 

P'otr \\1o.§cijański, mieszkaniec WS! 
Koby{kL $'fil. Woźniki, zawiadomił tan.· 
te~szv postemnek policji,, że noC-y oneg-1 
da~s2ej nie2'nani sprawcy skradli inu ·~e 
st\ld1.>ły około ~.mtr. iY.ta. wartoś~i okolo 

53 ?:,. ..:.... Pneprow:idzone energicztUie dł" 
chodztnie poJicyjne ustaliło .. że kradzi~ 
ży tcJ . dopuścił sii syn poszkodowtaneg~. 
::!U -Je~ni Edward, który sknd~ion;>< żvtJt 

Sf rz('(jal sklepikarzowi we wsi RllkOwM 
gm Woźniki, Stefanowi Krau.żemu. 'P 

Q.b~ am~torow cudzej własności poeii; 
r.1~to ~ odpowiechialcości. . 

Motocykl Harley - Dawid··· 
sohn z przyczepką w b. dobrym stanie 

c10 sprz•ll•11I• · · 
Pio1rków, ul. Legionów 15, K._K;ilger .

1 tel. 15·05. . . 

n11omil1 ~111 li 'o~wieezorek za 15 tr.··to ~uże, smame eiasl~o z ZaMa~u comernie:e10 f ._·Ien1er11 
ł. Kruszyński 3 

. I 

Rozjaśnio~ę . Inr~ki 
Pow1eśc · . . 

. "~ ~~:l!P!lif.\łilt; . 

.Wochowa nie miała zamiaru. bi1ć ::u- Nie rozumiała go. Czemu? - spy-
i c~iewczynic: opo'wnaaan*m o Alfri';- ta·o;. · 
·e, bo umilkł.a. na Je widok, a kiedy -- Może ~lużbę skr-lcą, · a może ... ·­
.~~ław ujął ryk~ W~('rllUSi fi'j. powita· 2'!1:.-łr.ri.ił twar~ rękami pochylił głowę cb 

' . wyszła do sąsiadki, obiecując zara~ ;ej kolan i zaczął dcho ~~ać. · · 
rt.icić. · Wiernusia nie wiedziała w ctynić. Na 
n .ie~zli do pokoju. Sta>y tam dwa łó't m)'śl jej przyszedł A!fr~1. który będzie 
, stara komoda. i takaż szafa, a p:; ją nachodził, hadał jej tajniki i toJemm­

odi;lL stół nakryty serwetą, którą W:1er ' . C"t' otoczenia. Co go mcf:e obchodT..ić pn· 
ala zrobiła cioci na Uu!eniny. . - ca "1 Tow;a,rzystwie, jakle si~ tam odb/­
Ro1mowa nie szła in~ gładko. Z·:!zish·.i.: wa,IP, zebrania i o czyw :nć·wią? C'~':m· · 
t a1~ ~yjawić cel bWego przybycia. _, si~ tak inten·suje Zclz1sła~Vt!m? 

YhJai odł.o~ć to na inny . dzień; lee& w~i Tego jes:!e:ze młode. ni1edoświadczon~, 
o etanęlo mu pne,d 9cZIIDa . . dziev.czę nie rozumiało. 
Przerw~ milczenie i .v.wowledz1.a1 Zdzisław mów~Jć z'r..cząl vteptem i)rzez 

dnym tchem: · " ... . ł~y . _ _, ~ pisać du.żo i ~z~to. Eęd~ 
~ Na przyszl\ ufo.dziel~ ~~ już _„soi sta}e mrśl.~ :.,lrzy tob_ie, wi~ !).ie . powin 
tem." · , · .nai• cz-:.ic ;u~ osamot!llon~ . 
,W.iernusia drAła ·- z•,de jP;. jestestw 1 • Ną. głow:~ klęczącego u . kolan Wiernu­
zc~zedl l~k. · . · · , si i.dzisława zacz«;łf padać perlist'3 krv· 
- TY. pójdziesz. a. ja'l ...- zapytti.la. ~~· pl~ łez~ ~~alłę sama~ ~yśli_ sobie. sam;·1 
ia?o : · · . . : 

1 
_ ;, 1 "~1~ te .. ka wsrótl obci>go 1m miasta.. Je~yn4 

Zdzj:flaw przys\lnął sit blliejł wziął ~- ·poc1ech11, · był ont a teraz kto? - Zd:.m;11u: 
r~l.i: ~ triym'ając lekko. spojr~Jt·j :w T~shnić bę~lę tak mocno. że .ta t~sknota 

zy. Nie wyt.-rzymała jego wzrok'11 1 spu(l \\'}l~dz~ : mn~~ do grob~.1.. Ja . . n~ 2ozos!a~ ę 
a oczy, a. r,ier(I jej z~a. szybkJ falo- sania, J.a 1.01dę za tobą~ N sw1a„, ~ ki.~c.:y 
ć, _ " ',;:.i I "~ m.1ae siły opadną, zos„m~ u ludzi; "1ęd; 

- Bądź spok0tnl.l -- mówił głosem pr arować za służkę. Dostanę- łyzk~ stra­
z5ciSU>nym . - ·ja· ·w.rooo w~ześńlej niż wy i spokojna będ~ od ty<.;h , Z;aczepek. 
~e:w~. , : -~-- „ - ~-.. ~ ~-· ·-, l)u~ . .uie b~~ ~.a t'łl~.i~ J!~trli~ jako 11a. 

'. 
„ 

. ~ ., . 
kobietę, lecz człoWieka. Tam nikt moich · 7.aruiast ulzenia chorołPe fU-ycmaj, n·. 
święt).ch ucz.uć · nie zran~. taw będę mo· ba\'.d?. $ię duchowej bo ppwzięła wstręt 
gła spokCijni~ myśleć O tobie. kochać cię do n.ęŻC7yz.tl1 .nawet do f.~ch, litóf)'.(;ll U• 

J czekać. czekać!... · wau1ła za vr.i>r. . , 
Sytt!acJa stawała si~ n!cwyraź11;1. Nad - rwoja a bez cie~ie'~ - rzekła ·-· 

głOwą biednego Zdzis·~-3wa za\\'isła . taJelll h.azi:.s~ mi , :zostać samej~ · aby za.tr·1to mą 
nlł.:za ręka~ której pa!ce Ad.'lłl si~. sz;arpać uusz~ '?, M;am.-czekać trzv lata'! - <Mówi· 
iego duszę. !e. tć. głosem pehl:pr. . ialu, a :m±de · j.f>j 

Zenval się, a chocia'! zapadał ,iui mrok Sl•.i.\\-(1 raniło mu Sl'll'Ce :)Vie4._~iałt . że . dz.iew 
widziała j<::go iskrzące o.!zy. ·.rak były 1.zy:1y '\\i · tych warunka<.h ni~ może zosta. 
pełne żaru, taka bik z nh:h moc i. su:zt!· w.ć . . Jeżeli ' nie otoczr :ą swoją Jpiek;, 
rość, żc. trudno było w~t~ic w• prawdzi- z...1stanlt- żoną innego~ lub nie ppt".m s·~ 

· .wosć U<'~cia. tym F.okusom, któr\'l w chwili o~tatf;cznei 
Zapatrzony W. nią, zaczał szybki> mó ·- r.~dzy, bb preygnf.;.~P.nia. ducho.we;,;o po· 

WAĆ. ' kaJą. ~oje .złote ~h1. 'l wtedy: ona1 j&k 
- Nie, nigdzie nio pójdziesz. zosta... i) ~uqce napiewinniejszych dztewc7.ąt, z 

niesz z ciocią. Z nikim nie: będziesz ;;ię za kLCl.r~.c!h byłybY, wzo~we ŻOUY, - . ~tki, 
dawała, si:yszysz! i. nikim~ Nikt me śmie ulteide, . . . . . . . 
<'ię zaczepiać. bo głow~ mu rozstrzaska'!;l zu'-"prawuiią, jej duszę: Odbio~. ,:ęj bez. 
T~ś· jest rn.oj~ śv.iatłusci~ . ż,y:ciem, a ce- 1..tlln}: skarb ®ewc2ęcy. z~li~ w: niej_ 
l~m mego życia jesł !n'Cmić Ciebiu. Ja. thfi<. do pracy~ miłoś~ eog:a. 
brrruc cię b~dę, · bo cielne bezgranw~ri~ Wtitał,, przetarł r~luł czoło, ;a l'C-t~:m 
kot:ham. moJe ty p!~kności! · · 

Wie ona COŚi o t.ym. Mało to na nią kie-- 1'~yi'lał, ~oniwsz}~ oczy. Jakaś w:łk'l. . 
ru,:~ spo~rze1i. zalotnych nawet tacy_ •. jak tu._;yła ~ wewnątrz tkgo mł'odzienca . : 

kH~ry: chciał wzi2_ć na ~we ram1oua . .a'\\iet 
r1an sędzia. mecenas, d(;któr, którz~ st11.· s~rzl.trn~ć>. zrzucić bmd„ który ~est przy~ 
n1.1w1tł Radę. Towarzy:stwa. · . 

Kit d:v, ś m.i:cenas Ilia nią tak p·a.trzv' tcp1ony do tego .pifkna :• s~worzyć .Ż}'.C~e 
. D1Jl.r.~ci ludzi do ludzi. 

jakb) je!, miał powiedzieć'. dzika jeste3 ·i 
gł•;p : •• . ~st-eś, a mogło by ci być dobrfo. · :i'.\~1raz myśl m1.1 s.1.cz~śliwa J!rz;rszła do 
Ir.nym razem

1 
kiedi byh słaba, a pr:.!:ehr ·głowy. , bo· zrobi~ krpk w tył, ~yc!,gn~ł · 

ivua i:0wiedziała o tym lekarzowi; ka~~1l r~e Jm niej i r?.ekł; · · . . - · 
je~ ::ię zgłosić, lecz •1ie w godzin.ach prt.J . : ·~„:K<>ciianie. ju~ nie płacz, _ nwn my~·! 
1ęć . -Poszła. W.eźmiemY, ślub. Za~jor~- ci~ <l.o a;e'g'l dio· 

Badanie ro~I><Jczęło si~ od tego: jakie mu .... Nie placz, lcs~dz u lt~arY, :ma nas i 
t, lęlil _o ;ma psni ol"Zy~ z kim pani mies~· on to uc1y_:ni, że h~dz.!e.ąiy .się mogli po· 
ka' -:. Wfs,da. .»rac. . . __ r.t c, n;·· 

\~. . 
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KOMITET BUDOWY ogłasza 

PRZETARO PUBLICZNY 
roboty murarskie, stolarskie, ślusarskie, kanalizacyjno-

. ciągowe, malarskie, elektryczne i szklarskie, związane 
ni kończeniem budowy 11-go piętra gmachu Gimnazjum w 
:ił~ kowie Tryb., Pierackiego t. 
~~ oboty mogą być oddane w całości, lub w części. 
Zt• szelkie informacje otrzymać można w kancelarii Gimnazjum co­
zi~ nie w godz. 9-14-ta, tamże ślepe kosztorysy za opłatą zł. 2. 
r. ferty w zapieczętowanych kopertach składać należy w kancelarii 

azjum do dnia 15 maja b. r. godz. 12-ta. 
f~- omitet zastrzega sobie prawo dowolnego wyboru oferenta, względ-
rą~ nieważnienie przetargu. KOMITET• 
et„· 

sa wściekłego nie wolno bronić~· 
przed policją trzeba mieć respellt 

rł 

ykamy. s:ę często w życiu ze zda­
i, które f.wiadC7.a" i.ak mało ""'3.g1 
ązuje ezło~.ek ~-o wezw."iniF. wła 
·prezentowanej p!'ze7 u~ika lu'' 
jonariusza państw. Ocywisfa tak;.-c 
,:v.'Ile) ustqs:!!!l:owa..11l"" siię-:'fui!nośd 

li rządzeń w~ ma przede wszyst­
iejsce na wsi. gdz"i.e brak zdvscypli 
ia iSpołe<:z::iego. Nic d~dwneeo, ża 

nicposzanowan':<e z'lrządzeń wł::-..· 
ajduje odd7.wif;·k rv spraw.lt.c:I'. sąćl.<~ 
które są nader liczne, je-fili chod~ 

·. a brak posłuchu die organów bez 

• takimi dw.iema ~vr.un.i spo!k~ · 
· wczoraj na wokandzie ~u Okeę 

. W jednej z nich oskari:oną była 
· ta, Bolesława ~ieszyńska, miesz · 

wsi Mazury, gm. Lęka wa, pow. 
owskiego, C-My bowiem w styczniu 

na terenie gminy Łękawa poozęła się 
' masowo wśró1 kotów i J>SÓ"" 

· zria -- Starostwo Powiatov.'le w 
kowie nakazało raka?:"ZOm wyłapa­

wsiacn, obięfycłl zagro?on~'ln o~­
' wszystk:icn !>CJÓ~" i kotów Teg" 
nia i zarzącl.:ze-nia władz nie posłu­
Bolesława Cieszvf..slra, która ukry-
w izbio psa. podeirzanego ó dcie­
' gdy :takar.ze Józef .:fung i Zyg­
Jung, w asystereJ? wójta .Tórefs. 
wicza j polir.janqi., przybyli do Z?. · 
Cieszyńskich, ażeby schwytać 1u· 
ego psa - Ci-eszvńska. w obronie 

wymyśk.jąo :przybyfym od .• :r.:y~Iów" 

poczęła ich bić, kl)pa/. i :;-rozić, że „si-~­
kierą łeb utnie temu, kto wejdzie co iz· 
J},". -

Grożby, vcz.vwista ~;e poskutk".'wa~y, 
funkcjonariusze spełni'; swą. c.zvnność 

zaf Cieszyńska za o:n<)r i znieważeni€' po 
sterunkoweg.~ i wójta pc,mosła od1·owfo­
dz1a lność kat'!lą, gdy Sąt.:1 Okręrov;;;• ska· 
zal ją na 1 miesiąc ~s2'łu. 

W drugiej zaś spr?.w:e 'J cpór wfa~y 
o!karżonymi byH~ Adam Fog:~el i Franc~ 
szek Fogiel, syn ; ojciec mieszkań'!;." wsi 
Przygłów, gm. Łęczno, pr~w. ~i"trkow­
~'··ieg-c. 

Adam Fogiel, znany awanturnik na te­
ren~e wsi Przygłów, -skazany ~ ~"· 
Mkiiem Sądu Grodzki~o w P:ot.rkowie 
na 2 tyg. aresztu za ~iewagę policji. 

Gdy dnia 8 lutego r.b. pT7ybył po ni~ · 
go wydelegowany posterunko~y P.P. z 
~lciowa, celem 7,abranią Fogla do art"­
sztu ten · poozął ob!"Zll~".:~ poUcjanta. obE·l 
gami. a nawet uder-..vł C!'o W s~·kurs sv · 
nowi przybył i f\jciec, Franciszek Fogel. 
który staral się ud~iwmr.:ć 7.abra.nie SV· 
na do aresztu. PoHcj~nt jedna.Ir: d".ł sob~=­
raoę 2 obydwoma i znh~ł :Arlc.ma Fogl~L 
silą Obecnie Z6),5 obaj wfośnfa<'Y musieli 
oiłoowiadać pl'ZOO sądeM za sw~ p~~· 
etir-stwo wobec władzy. 

'.A.dam Fogel sltazan:-;' ?.ostał n.", '> mie­
sięcy więzienia, $~ ojciec> jPgo. Franci . 
!!Zek Fogel - n~ 1 :rrleg ·u·e~:>t~1 

Dzisiejsza ·uroczystość: premiera pierwszego 
filmu I. Paderewskiego „Sonata ksiE:żvcowa" 
Dziś na ekranie kina ,,As" ujrzymy od 

dawna OC.?.ekiwany filre pt. ..~na.ta Księ 
7yrowa". w którym ;ak wiadomo, wy.~~} 
puJ.t' nasza ws.1,ed1światowa słav;-a, vi.ie~­
ki kompozytor lgnn~y Pad~rewsk.i\. Wo­
bi:><• tego, że wszystkie pisma. polskie po· 
świ.ęciły już bardzo -„;iel.J miejsca tem.1 
:!'ilmo\\';Ą, cgranici;ymy się dziś ido pod~ 
nia \\ ~ jątku z recenzji, jaka ukazała si~ 
uazd;utrz po prevnierze w najpo('zytnie:­
szv·1 dzi.enniku londyńskim „Daily H,'e­
raJa" 

,,1ll ~<' wióziakm - pisze sprawo.zda;,· 
ca - zr1Hczam do najbarJziej uroczy~tych 
chwll w moL"ll życiu. Niezwykła treść ta'!{ 
barćw przykuła moją uw2.gę, ilustracj.:1. 

ruui .' czna, na ~~gatsza j1.ką kiedyko! · 
wiek slysz.ałem, i \\-ykonywane przez Pa­
derewskiego utwory do tego sto!_lnia po­
działały na mnie, .Ze bodaj po raz ~i~w­
szy zrozumiałem znaezet.~e słowa eksta· 
za. T(l prawdziwy -:ud filmowyu. 
N~leży zaznac7vć. że . Sonata Księży. 

cc·wa." nie jest filmem pa.r excellence m'l­
ZfCZl:ym. To nio1 „Nieckt.lro:ńczoDa ~0-
nia • ani żaden podobn~ film muzyczny. 
W ,Sonacie" mamy :poł~czenie wr.zyst;.. 
kich ~et filmu \lźwiP:kowego. Prz~udo\\i 
ny urok muzyki, ~ki której 2Je1spalai1 
się :.iusze dwojza koch".iących: się ludzi . 
jliękno natury, treM .dzia~ająca suµ-estv­
wnie na widr.a - to wszystko skfa.dn. się 

Akademia w Związku 
Rezerwistów 

W dniu 3 ma)a r.h . o godz. 17-ej w lo­
kalu własnym Związku !ł.ezerwist6w przy 
ul J>iłsudskiego Nr 4:~. Zarząd Kolą. Z 
It. urząd2q. uroczystą Akademię z racji 
ror1niC'y Konst:vtucji ~ Maja dla człon· 
ków i ich rodzin, orcJz sympatyków. 

P?"e!ekcję wygłosi prof. Wleciał. 
Obecnoc§ć członk6w uhowiązkowa. go.ś­

rie mile wid;r:iani. 
ZARZ4D Z.R i RADA! R.R. 

Il 

na nileskończenie piękną cało2ć. Ignacy 
P2dE're\\"sld okazał si~ ::iie tylko wielkim 
•. r<1istrzem tonów", lecz bodajze takim 
:.amym aktorem. 

Jeśli dodamy jesz('ze, 7.e „Sonatę Księ · 
iy('ową" usłyszymy odtworzoną na jad~"­
nej w Pilotrkowie aparaturLe Philirsa. w 
k:.,..ie ,,As", gdzie dźwięki wychodzą o 
kryształowej czystości -·· to pI'zyznać 

t. "zeba, że piotrkowianie będą mreli ~zczę 
~-Je. nfe tylko zobaczyć ten wspaniały 
film, ale również usłys?.eć go n~askażo 
nvm w swv::-h cudownych dźwię!~ach. 

Dz:ś premiera ;,Sr>nat·1 J{$~ż:'.•cowej·' 
w r-'prezentacyjnvm kinie „AS". 

Wielka Zabawa Taneczna 
Star:miem Zarządu i Kadry Podoficer· 

skiej Oddziału Męskięgd Zw. Strzel. l\' Pio 
trkow1e odbędzie się w dniu 1 ma~a 1937 
roku (w sobotę) w 1clcalu Swiethcy przy 
Al ~ Maja Nr. 19 wielka zabawa tanecz 
na do tańca :Qrzygryw:ić będzie doborowy 
zespół muzyr~.ny Moc miłych niespodlda­
~k . . 

Ostrzeżenie I 
W tych dniach na widowni 2.llÓW zja­

"ił się pewien osobnik. który zbiera ogło­
szenia· do mającego rzekomo ukazać się ja 
kiegoś informatora czy ro7.~ładu. 

Ostrzegamy mieszkańr.ów l'iotrkowa 
przed nim ! Informator taki nie ujrzy ni 
gdy światła dziennego pr?.E'to zamawianie 
og!oszeń jest bc.-zcelowe. 1'u chodzi tylko 
o na<:iągnięcie naiwnych na uliczki. 

W ogóle informator n;.ożt> wydać tylko 
odpowiedzialna i fimml!O\\ o ~J.SObna. fiir­
ma. nie jakieś podejr7.ane indywiduum. 1 

Zresztą, jeśli już kto chce mteć •>gło­
szenie w „informatorze-" t.o niech je za· 
:mówi, ale bez dawania zaliczki. 

Odnośne władze IJliezawodnie ukrócą 
lwchsztaplustwo r.a gruncie Piotrkowa 

} 

ARTYSTYCZNA FOTOGRAFIA i PORTRET .,..,- z firmy „Moderne" Piotrków, Narutowicza 22 
to najmilsza pamiątka Twego życia 

Dn. t ntala w świetlicy Z~ S., ·Al. 3 Maja t 9 odbędzie· ·się 
6 • . STRZELECKA ZABAWA TAŃECŻNA, 
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rwawa lep 
sacvjne dzieje rudowłosej 
piękności Paryża 

Wiesz co, ';astonie. bywają chwil~ 
1ni wszystko Lrzydnie Taaz byłabym 
i.ęśliwą gdybym w-res~cie -znalazła trc 
spokoju. 

i<stl't: skinął głową 

- Byłby czas moja kochana! I ja 
'n już dosY'Ć tego p-rz0klętego życia 
więcej nie pragnę, .;ak kiedyś w ci­

,y i spokoju osiąść. Naturalnie przez 
więć miesięcy mu~ia!bym być w Fa­
. Sędzę. że prz1::civi:ko temu nic nie 
!abyś, M!e.p? 

- Jesteś :nionasyc: ~:ny . c; astonie ! 
iVzruszył i amionairi. a Mep pornyśła · 
iabiE- że ten człow.~k ;".!t przecież jc-1 
·~nem dziEłem. Ona z nit>;;o zrobiła to 

je!':t, ::>. przecież .nstvnl:t..:m grzechJ 
t'f V.' r..iej tkwił, nie chciała aby był 
y 

qył jej niewolr:ikiem. Mogła z nim ,) 
stkit'm r0zmawiać bo my~lał i czuł 
lnie tak, jak ona. 'i robił w~zystko . 

go od niE:'go chciała 

..... Czy to nie wstrętne ? - zaczęła po 
ili - że iestem z tym :':ó:tym tzłow~· ! 

·Ili związana . z człow:ekiem, którym po 

gard.za cały Paryż ? 

Gaston wyrzucił z ust papierosa 
-- Mówisz o Adolfa•<> T0 t-rzccież ro­

bak domowy, a na1,·et ;eszcze :nniej ! 
Wiesz w . ostatni,..h czas;;C'h zaczął mnie 
'.rodejrzewać . Nareszcie „dał sobie jasno 
sprawę w jakich stosimk3P.h jesteśmy c1-
boie ze sobą i opowiadr.n0 r~u, że mnfo 
c2ęściej widnią u pannv T>-:-·evost Znasl 
pannę Prevost? Przed!'ltavdłem ci ;ą nie­
gdyś i wpadł"Ś Pfl ';'}'c::zną myśl pod jej 

,nazwiskiem tutaj pr-:v'bywa~, aby cię 
nikt nie poz~ał O :noich stosunkach z 
panną Prevo~t zacz1~ czynić niesmaczne 
uwagi. 

Mep patrzyła mu bystro w •xzy. Odczu 
wa'a po ra2 piPnYEZV ":e na nowo budd 
się w nim ambic·ia , tlcH.yślała sig, ;akie 
określ;.nie z::i.alazł Acl')l"' dla Gastona, n'.l. 
którP 1arówno jej mą2 ;ak i przyjaciel ~a 
slugJ.wał . Gaston wi:Iocznie nienawidził 

Adolfa. 
- :rozwolę Adolfowi na krót1'i czas 

przytyć tutaj - odezwała się Mep po 
eł~ ', ih -- Barderol nie rra hic nrzeciwkc> 
t·~mu M:::tka mo~a "vie o wszystkiem. ho 
wtaiemnic:;yłam ią wres~<'h" \\' to, <'O ro · 
bię i przekona~a się , że to zupełnie darem 
ne czynić ::ni iaki<'kOh\'iek wyrzuty, lub 
starać .się przeszkadzać . Każę równiez 
córce mojej Małgorz!ltce tut<i · .Przyjechać 
Ad::>Jf będzi<' uchodził za m~je.go brata 

Gaston śmiać się znczą.ł. 
Ten niezrównany Adolf zgodził się n:1 

tego rodzaju rolę ? 

- Tak. Przedstawiłam mu to otwarcie 

w liśdc, a pon~eważ tak :::ię przyzwy.!zl.I. 
ił do wygód i luksusu. w jakich żył razem 
2E mną, że ·nie odwazy się . wystąpić prze 
d\\ko mnie. 

- Przepy.:izny mąż! - .7.auważy~ Gas­
ton. 

Mep wstała. 
-- MarjoYletk:a ! Wydaje mi się, że 

mRm du 0zyden~~~ z jo.kiemś ohydnem, 
(\r~t•·etnfm zwierzęcinm. 

-- '7eź z nim rozwód - otfozvrnł ,-;ię 
n~ton M0że~z to pr~·2deż teraz f;miało 
zaryzykcwać. Ma;:,z0'tok siebie cz!O\\ll'kit 
niezwykle l:;oga~ego i u-.\'ielbiająceg.) cię 
jaki b, gnię1., 

- Wieź rozwód a Parderol nie bę':lzie 
si.ę di11zPj, opie!'ał i ożeni się 7 to1Ją. Wszak 
te• .;est twój 0Rt3tni i naj'!:iardzfoj upr<t~ 
mony U:'l żyda o ile c1~ d(,°t.rz~ po!ąłem 

- Tak, t ego r>r:v;nę I Gdybym mogla 
zo!'-Lać żo!lą tego człcwiel\. 'I spełniłoby się 

::n::>,je najgorętsz e, ży<'LC>:1 e ale rozwodu 
ni e da sii; ;:>czyskać 

- Dlaczet;l' nil: ? Tyle ;,1ałżeństw w 
I''.; ry;l U poz,yskało r'JZWÓd 
Me~ pcrvszył::i ~!ow::i_ ,Znow'l szpctn r~ 

slffzywie!1ie y,0iavriło siP na jej twarzy 
- Ado]f nie chce ' 
<~aston UC'dnió~t w g:· rę brwi. 
-- Co, Adolf ni•• ch.!e? On nie eh·:~ !-ię 

roz\vieść? T dla~::-Pgo? C„.łowłl'k ten m11 

si wreszcie dojść do przek0~·anh, Ż'? nie 
posiadasz dla niego ant i~Lierki uczuda! 
Sądziłbym , że pov:inien tyć zadowt•!cny 
jeśli uwolni l':ilt 7. tego niejasnego st a on . 
wiska jakie obecnie.-; zajmu~e . 

l 1 ,„ „ • . . 
Tak im1y C.!ło~v1elr byłby teg::> zda­

nia. Adolf j<:dnak nie c~ce mnie .1~racić. 
Ja.kie powody kierują ni•n w danym wy­
padku, tego nie wieru Czy mu ('hodzt o 
moie dochody, · cz.y t!:f. o moją osobę -
w kaidym razie wzbra~ . f! się energtez-, 
uie od rozwodu, a be.z iE'go 7gody pv]mu­
jesz. nie da się to przeprowadzić. 

Gastona oblicz·? ~tiiło się groźne Za­
c:zął przechadzać się po tarasie tam i na­
powr0t. 

- No, o tem ;eszc..:.c pcmówimy. Tam 
na dole widzę id:::,ceę-o Barderola. Szczę 
śJiw.iec! Choć ma pięćdziesiątkę na kar­
lru, żyje iluzjami dwudziestoletniego 

młodzieńca. 

Rn:c.z.ywiśc.ie Bardem! był ~o;c~livu·: 
Wiedz•ał wprawdrie. że M'ep posiada mę­
ża 2goC!ził si~ nawet, abv an córks1. i 
matł·a M.ep przybyli do „Zi~lon.ej foży". 
Wystarczyło mu zapewnienie M~p, że mąż 
je!':t d;;:i niej wstr~tny. Nie pragnął by· 
nó.~mmej zmiany s.ytuicji i 0piera~ się 
g\\ ałt(Jwnie żądaniu Mep zawa.ri·ia mał­
ŻE.ńi:-t.\~a. . 

Barderol posiudał z?~.:;.dy _ Sąd~ł. 7.e co 
mu wolno w Paryżu tego 1ie Milże robić 
w 7!lmku swoim w Ardenach. Cz tl, 7.e 
j1 1 1atwiej zniesie odpowiedzialn.ość W•)• 
bee s-nojej c:Srki za wit!kie wydatki, ja· 
ki" {'O:-:losi, ale za nic na Ś\\iecie ąie rhciał 
lw t"'j dziewczynie dawać macochy w oilC\ 
bie kobiety, która :ir.::~~tym był.a jega 
kochanką i f) której wiele złego mówion''· 

( d31~7y ciąg nastąpi) 
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EZPŁATNE. PREMIUM DLA PRENUMERATORÓW 
„GŁOSU TRYBUNALSKIEGO". 

Każdy prenumerator c Głosu Trybunalskiego«, wnoszący należność za 
aj r. b. za abonament, otrzyma bezpłatnie pięć z wymienionych 
iżej broszur. 
ykradzenie Piłsudsk iego Proces Hauptmana 

amach Prystora Faszyści francuscy 
asputin Paderewski 
zpiegowie wojny światowe j Król złodziei 
roces Ronikiera Oskar· Wilde 

Matuszki Bunt legionistów 
emal Pasza Zamach na Aleksandra Il 

zadora Dunka n Einstein 
roces Gorgonowej Edison 
amach 3 premierów Ochrana warszawska 
owstanie katorżan Rewolucja francuska 

<u·Kluv· l<lan Gandhi 
amach Arciszewskiego Szpiegostwo egipskie 
usociński Freud 
ewolucja niemiecka Mata Hari 
padek caratu ł.ódź na barykadach 
ojna rosyjsko-japońska Holiwood 
ojna gazowa Aleksandra Piłsudska 
arconi Zamach na Gen. Gubero. 
ulisv dworu francuskiego Af Capo~e 
ostojewski Wc,jna światowa 
hopin Ostatnia carowa 
rapotldn Lot do stratosfery 
.ar a Antonina Kopernik 
eine Oskar Wilde 

·ołstoj Rok 183,0 
ejsze japońskie Pasteur 
lckiewlcz Addis Abeba 
ok 1863 Japonia 
ewolucja irlandzka Ameryka 
enizelos Beethoven 

.eromski Weininger 
frvka Sv beri a 
urzyn i Kiepura 

Pięć broszur otrzyma tylko t~n prenumerator, który uiści należność 
ezpośrednio w administracji «Głosu Trybunalskiego» do dnia 7 maja rb 
„„„„„„„„„„ ... „„ ........ „„„ ............. 

Imponujący przebieg pogrzebu 
s. p. Drzvinały 

bohatera w_ walce z zaborcą Drusklm 
POZN~. Pogrzeb śp. Mich.~a Drzy ja \\StąpH p. wicewojewcid~ Walicki, któ 

aly w pogranicznym \riaste:tczku Kra· ry po płomie1ru;1ym przemówieniu na cześć 
:!kim stał się imponującą manife'ltac.j4 umiłowania własnego .'?agonu :~emi ojczy 

1.. cze.i ruezłomnezo bobaterstwa społ:!- ::,i.ei którego zmarły jest promiennym 
<-r . ~twa wielkopolsldeg~ w najcięższy.n. symbolem, udekorowa! trumnę w imieniu 

ie walk; 1 zabon'ą„ Pana Prezydenta Rz-plitej ord~rem „Polo 
W środę po południu CY.ibyła się f·kspor nia Restituta·•. 

1cja zwłok ś.p. Michała Dnymały z je- Po nim przemawiali generał Chmuro-
osady w Grabównie do 1:~1foicla para wicz. kurator dr Ja!róbiec, poseł Surzy.ń. 

· nego \\1 ~\r:u.. Gotyck..1. świą- ~ki. prezesi izb roln. i in:i, ·nreszci-e prz~ 
rua której \wnętrze udeko'!'Owane ziele stawicie! wsi Poog'radowiv3, która byłd. 

· i :kirem, nie mogła oomi<>ścić licznych w:~ow'lią udręki i zwycięst~rn ehłopa, 
legacyj i rzesz ludności miejscowej i i.tó•y, uzbrojony jedyn!e ·V niezlomaą 
eolicznej Skromna, dębowa -.rumna bo· wiar{I w wieezność Polski, c::!\\'ażył się 
tęrskiego ebłoP,a polskiego s;ioczęła na fotawić czoło potę?-nPID..l zaborcy. 
· sokim katafalku, otoczonym wieńca- Z ~ ynku orszak żałobny ie szczą,tkami 
t przy 'którym pełniła wart-ę straż hono ~m ~utclnymi ś.p. :Michała Drzyma!y rtt· 
wa. slyl na C]llentarz. Z grobu wykopane~:; 
Przed wielkim ołtarzem zajęli miejsca na t:ra>nym wierzcholku gćry cmentarnej, 

rzedstawiciel rządU w oso::..te wicewoje jakby . t kopra usypanego na cześć boha­
ody poznańskiego Walicki~go reprezen tera tO?p<>Ściera się szewki widok na do 
nci annii z gen. Chmurow!„~m z Byd linę ~oteci. gdzie znajduje się tyle parnię 
szczy ra czele, kt6ry przed kcściolem tnycb pobojo'\\isk z czasów walk z naJaz· 
'ebrał raport oddziałów związku strze- darni krzyżackimi. Nac otwartą mogił~\ 
ck'iego i K.P.:W. kurator okręgu szkol ro7i'gna! zwłoki imienie-m OI'l'!ar..!.zacv= 
go poznańska - pomorskiego dr. Jakó ro:'liczych, dla któryd~. zmarły pOOQSta· 
ee, starosta pow wynyskiego Muzycz ms i~a zawsze !)rzykładem wytrwanin 
, sen. Głowacki, poseł Surzyński, liczni przy pługu, ks, pro'b. Glatzel z Chrostk<J-
2edstawiciele wJadz i ;nstytu-=yj 2 całe wa. 
, terenu Wielkopolski i rodzina Zmar· Po spus,u:zeniu t.ru:!!lny de.' grobu, -
go. Główną nawę wypE>łniły poczty przedslawicie1e ~ładz i !nst,-turyj z pa­
andarowe organizacji i zwfa.zków, ~ś n~:m woiewc-dą Walickim na czele. z!oży· 
bocznych naw.ach ustawił ~l~ izpaler li wyrazy współczucia pogrążonej w smut 

aLolickiej młodzieży m~3kicj i żeńskiej, · ku wdowie, która przez t>r:!esz!o pół wie-
cerzy i dziatwy szkolnej. ku była wierną towarzyszką życia i zno-
żałobną mszę św. odprawH w asyście jów bohaterskiego cbło"la . wspólnie G 
icznego duchowieństwa okolic:c.1ego ks. nim, w dobie najgłębszeg-o .t.Wątpienia i 
oboszci Ni~dbał . Następnie wygłosił beznadzii:jnoś~i mniała piaszczysty, skro 
dniosłe kazanie ks. proboszc·z Kopczyń mny zagon poleki w Podgradowicach o­

ki z Białośliwia, sła'<\·iąc wiekopomne bronić i przemtenić w nowv niezdobytv 
sługi Zmn:rJego. Zbaraż chłopstwa w!elk~polskiego 

„„„„„„_„_ „„ 
:~ 

ZEOARY, ZEOARKk ŚWIATOWEJ MARK 

OMEGA TISSOT PIERŚCIONKI, BRANZOLETKI, 
KOLCZV~I, OBRĄCZKI ŚLUB 

1 A. BRANDWAJN 
1
1 

!:ż~!~!ony ~ 
płyt gramofonuwych C:;Y~ 

r i najlepsze igły 

gramofonowe 

Plan Piotrkowa 
PJan Piotrkowa Try}?'l.malski~, u · 

wzgJ~dniają;cy nowe nazwy. ulic jest do 
nabycia w -pjotrkow'skt"'h ksi'i'garniach'. 

Cena epem!>laJ'Za 50 .zroszy Plan ta· 
il na~ na tektur.r.e _ kosztuje z~. 1 5') 

Miód pszczeln·v 
czvsty lipcowv bez domieszek pod gwa· 
rancj11 3 kit. 6.20 zł., 5 klg. 9azł., 10 klg. 
17 zł„ 20 klg. 33 zł., wraz z naczyniem 
I opłatą pocztową wysyła . za pobraaler. 
właściciel natwiekszet pasieki w Państwie 

EUGENIUSZ BILI'A'SKI I SYN - w ZDA.RAW. 

I c ty T E'L N f A I 
~IOTRKÓW, SIENKIEWICZA 15 
· Bogato zaopatrzona w nowości I 

powieściowe. 
· Autorów polskich i obcych 

Panienka inteligentna 
poszukuje zajęcia w charakterze ek­
spedientki, IFktorki i in. ewentualnie 
na wyjazd. Zapvtania proszę składać 
w adm. «Głosu Tryb.« dla &K. R.>. 

„-----••s· 
PORTRETY. „„„ ... „„„ ... „ ... 

. 

P. Prezydenta Rzplltej 
Marsz. Piłsudski ego 
M 4' rsz. Śmigłego-Rydza 
OODE.A PAŃSTWOWE 

są do nabycia we firmie 

Adolf Pański SP?ilk.' 
Piotrków, ul. Legion6w 2, 

telefon 10 ss. 

KUPUJ esz. 
ZDROWIE! 

~ D(,ow_cx.;1-ur ~u 1 • n,,pqz..u<'~· 
• 40-~ETNle OO~WIAD~ZENIE FACHOWE, 

5 NOWOC.ZE ~ HIE URZĄOZO NYC.H FABRYK.Ili 
PATENT AMER. OR . BAL.O GJ\ N~. 1959701„ 

Leczenie żylaków 
Cllorelt' sk6rne I wener„czn• 
D•. med. FAJ MAN 
przvtmu;e od 12-2 i /od 5-1.30 d1 
Piotrków, ul. Plłsudsklego !67, li pldro , -------------... --;] 
Piotr~owsha f a'rgha Pa'u Dae~ow~i 1

, 

H.Z. Pacanowski i sua ~ 
Pietrk6w Tryb., Al. 3 Maj · 6, tel. 10·64 

POLECA: 

Pape dachową czarną i białą nie­
doścignionej jakości, smołę w pier· 
wszorzędnpch gatunkach, lepnik, 

pak i karbolineum. 
Fabrvka nasza gruntownie przebudowana 
z zastosow<iniem najlepszych udoskonaleń t 
I zdobyczv technicznych wed ug nali ow· 
szego systemu. "" wyniku przeprowadzo· 
nych uleps 1eó w produkcji, uzyskaliśmy 
plerwszorzęcne gatunki papy, i wvrób 
kalkuluje się nam znacznie taniej w zwi<1z· 

ku z czym: n 
ceny nasze są konture~cyjne n .,,,,. ____________ _ 

DO WYDZIERżAWIENIA: za 30 zł .• 
sięcznie Domek 4-ro izbowy z ogrodem t 
wocowym i truskawkarrJ . w Kieleckim l j 
.Tędrzeiowa. Wiadcmc·ŚĆ: M. Mądry Pi'* 
1.<ów, Słowackiego 26. · -

POSZUKUJĘ mieszkania dwupokojo"M 
go z k•:.t!bnią Zg!oszenia proszę S'kłada 
do Adm .. ,Głosu Tryb." dla ,,J.W." 

.POK(}J z h."UCHNIĄ do wynajęcia od !'.I 

raz z wygodami na 2 :piętrze, 1 Maja 11 
(daw. Szklana) Wiad ll gospodarza 4'1l 

••1111!!!1~~~~~--~~---~ DOM o dwóc:1 frontarh z. oficyną w cet 
-t:r-.1m )13ełchatowa sprzedam'.. ~omo' 
w Admin. „Głosu Tryb." 471 

pnzy~ do przepisywania na maszynit 
Piotrków ul. Legionów 2. 

' GHRZEśCIJA~SKA pracownia gorsetów 
· staników i t.p. poleca najnowsze modele. I Ceny przystępne - wykonanie solidne. 

Piotrków • Tryb., ul. Belzacka 44 (za pm 
jaz<iem) Stanisława Supady. 439 

UCZ~ PISAC na maszynie, Piotrków, ul 
Legionów 2. 
~ ·-· ··- ··- ---~~-----
POKOJ lJM.EBLOWANY do wynajęcia 
Piotrków, Piłsudskiego 69 m. 2 . 

Wzruszającą chwilą. charakteryzującą 
os:!erę , panującą w ~-cdz:nie ~gasłego 

jownika polskpśri, był" gr~Tl'!ialne przy 

!:~ • ~' • •' ~, • ' • • • T • Io• • ' 

TANIO DO SPRZEDANIA! 1 i p6~ mor· 
gi ziemi: ogród, sad, sadzawka ob6rlta. 

... com murowa.ny nowy (trzy pokoje z kuch 
nią) słoneczne, ładne. Przedmieście. 

:Wiadomość: Piotrków, ul. P.0.W, Nr 

•ipienie do stołu Pań.~ki.ego w czasie ża· 
bnej Mszy św. wszystkicb członków ro 
iny Drzymałó\\i z Hędziwą wdow~ Józe­
i synami Piotrem i .Jai·.<>m na czele. 

Przy dźwięka.ch margza żałobnego kon 
kt pogrzebowy udał ~ię '-!a rynek, gdzie 
Dżono trumnę na wozie chhpskim, przy 
auym barwa.in.i nar00owymi Na· mów.' 

· cę u stóp pomnika Konstytucji 3 ·Jo Ma 

daktor odp, i wydawca: Józef )Valczak 

Worki antrmolowe. gwarantowane 
· polecają ZAKf:.ADY GRAFICZNE 

,,Adolf Pański SDadkoblerc•" 
Piotrków Tryb,, Legionów 2, tel. 10-55. 

6, m.. 10. 4'i4 
~----------•""..,n F to. • 

PAMIĘTAJCIE, ~ W WYTWORNJ 
NAJTAWEJ! 
Parasole, walizy i t.p. kupuj wprost w 
wytwórni. Piotrków, ul. Sieradzka 1 (w 
podwórzu\. 

Pokrywamy i reperujemy parasole. wa· 
lizy, teki, neseserki. •akiewki. portfele 

t:p. 

Druk,: "A. Pański, Spadk." Piotrków. 


